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Dziś św. Aleksego. 
Jutro św. Szymona.

TEATR NARODOWY: Tunkt. o g 
S-ej wiecz. „Zielony frak".

TEATR NOWY: Punkt. 8 wiecz. 
dowcipna i wesoła komedia Nie- 
wiartiwicza „Kochanek* to ja“ .

TEATR LETNI: Punkt. 8 wiecz. 
arcywesoła farsa „On i jego sodo- 
wtór“ .

INSTYTUT REDUTY: Nieczynny 
TEATR POLSKI: Dziś i codzien­

nie barwne i wesołe widowisko H. 
\lurgera i T. Barriore“ a „Cyganeria 
Paryska*. ^

TEa TK M AŁY: Nieczynny. 
TEATR MALICKIEJ: Wesoła ko­

media „W  perfumerii**.
OPERETKI „8.15“ : „Krysia Le­

śniczanka" ze Szczepańską i Messa 
TEATR KAMERALNY: „By rozum 

byl przy młodjści".

KINA CHRZEŚCIJAŃSKIE
Informacja o filmach dozwolonych 

dla młodzieży teL 7.11-25.
AS (Grójecka 56): „Zapom niani 

symf oma".
HOLLYWOOD: Od poniedziałku 

nieczynne.
ITALIA (W ciska 32): „D yplo­

matyczna żona4*.
JURATA: Od poniedziałku nie-
KIND P/iR .irll SW. ANDRZEJA 

(Chłodna 9 ): „30 karaiow szczęścia"
KOMETA (Chłodna 49): Kró­

lowa Wiktoria" ? rewia.
MARS: „Miłość, łZy, kobiety".
MIEJSKIE (Hipoteczna 8): „Zaufaj 

mi“ .
PRAGA: Od poniedziałku nie­

czynne.
PRASKIE OKO (Zygmuntowska 

10): „Skłamałam" i ..Książątko".
ROI1 A : „Chłopcy z Tyrolu".
SOKÓŁ i Marszałkowska 69). „Ta 

mec szczęścia i rozpaczy" i „Przy­
brany tata".

STUDIO (Chmielna 7 ): „Indyjski 
Grobowiec".

SORRENTO. (Kryńska 34 : „Nie 
odnatn dziecka" i „Magnolia".

ŚWIAT: „Kiedy jest zakochana" 
i „D w oje z tłumu".

Zakończenie
artykułu

W e w c z o r a js z y m  a r ty k u le  
w s tę p n y m  d r . G lu z iń s k ie g o  k o ­
r e k ta  z n ie k s z ta łc iła  z a k o ń c z e n ie . 
W in r .o  o n o  b r z m ie ć  ta k :

O d  je d n e g o  w re s z c ie  n ie  m o ­
g ę  s ię  p o w s tr z y m a ć . P . K o ­
z ło w s k i p isze  •

„Kuchy nacjonalistyczne prze- 
> formowały życie niędzynarodo ■ 
we: kryzys demokracji 1 libera­
lizmu wzniósł nowe ideały, opar­
te o państwo narodowe, a maso­
neria reprezentując dalej ideały 
X IX  wieku stała się anachrohiz- 
mem i popadła w  zależność od 
międzynarodowego żydostwa, któ 
rego w  ostatecznej konsekwencji 
jest rzeczniczką...*
B . p re m ie r , p . L e o n  K o z ło w ­

sk i, sta ł w ła ś n ie  w  r. 11)34 na 
cz e le  rz ą d u , k tó r y  d o k o n a ł 
r o z w ią z a n ia  O. N . R . i d e p o r ­
to w a ł n a r o d o w c ó w  d o  u tw o ­
r z o n e g o  p r z e z  s ie b ie  o b o z u  
k o n c e n tr a c y jn e g o  w  B erez ie  
K a rtu s k ie j.

Z  tym  w ię k s z y m  z a in te re s o ­
w a n ie m  c z e k a m y  na o p u b lik o ­
w a n ie  k a ta lo g ó w .

„On jego sobowtór”
w  Te a trze  Letn im

Dziś, w  niedzielę, o  godz. 4 po p. 
Teatr Letni gra św ieżo w ystaw ioną 
zabaw ną farsę „O n  i jeg o  soocw tór*  
w w ykonaniu : Bukojem skiej, Tatar­
kiew icz -  W osk ow sk ie j, J ikubińskiej, 
Martini, .M agierówny, Śliwińskiego 
(tyt), Szuberta (w ystęp  gościnny), 
K arczew skiego, Jaronia i K w a slow - 
skiego.

K t o  s t r z e l a ł  d o  K o r J o w s k i i j j o ?

Tajemnica tragetfi w Tworzpirkacii
Śledztwo nie wyjaśniła przebiegu wypadków

Tajemnica tragedii w Tworzymir- 
kach pozostaje w dalszym ciągu nie 
rozwiązana. Wstrząsnęła ona opinią

ś. p. Jan Kłopotowski cieszył się wiel­
ka sympatią kclegów i znajomych. 

Śledztwo w tej sprawie toczy się
całej Wielkopolski, tymbardziej, ż e ! nadal, nie zdołano jednak jeszcze zo-

j^ N a  upał rada :^d yn a -  
J},‘Za d w u n a s t k ę  lody Pin g w in a

D e p ra w o w a n ie  urzenic
w liceum Krzemienieckim

P okaz spędzania  p ło d u
KRZEMIENIEC, 16. 7. łgromue 

poruszenie wywołała w miei—j  wia­
domość o niesłychanych praktykajh,' 
jakie wprowadziły właaze słynnego 
i  usłużonego Liceum hizemieniec 
Kiego.

W Liceum wp-owadzono kurs sa­
marytański, co zasadniczo jest rzeczą 
godną pochwały. Przeszkolenie nb 
ograniczono do części teoretycznej, 
a uzupełniano je pokazami i ćwicz - 
niami pr; ktyczi.ymi w miejscowym 
szpitalu. Oczywiście, że i w tym nie 
ma nic zdrożnego, ale w ladze poszły 
jeszcze dalej 1 w uświadamianiu mlo

dzieży posunęły sie tak drleko, że 
pewnego dnia zaprowadzono kilka 
uczenie w wieku i5 — 16 lat na wy- 
dJał chirurgiczny szpitala, gdzie w 
ich obecności miejscowy lekarz dr. 
Laiieberg dokonał zabiegu -.pędzenia 
płodu. Na widok tej sceny dwie u- 
czenice zemdlały a trzecia uciekła z 
sali miruO nawoływań operatora i 
nauczyciela.

Żądamy wyjaśnienia ze strony 
wjadz licealnych, z czyjej inicjatywy 
miaia miejsce ta deprawująca w y­
cieczka no szpitala, a od wiad z pró- 
kuratoi skich pociągnięcia winnych
do surowej odpowiedzialności karnej.

ZfodzlsJ zmienił fach
Puszczał w obieg fałszywe monety

D o budki z papierosam i, należącej 
do Anny Rączki, przy ul. Krakowskie 
Przedm ieście nr. 27, podszedł jakiś 
osobnik  i zażądał pudełko papiero­
sów , plącąc banknotem  20-iłObOwym. 
Rączka w ydała mu reszty bilonem 
oraz moneta lfl-z lotow ą . W  pew nej 
chwili osobnik m onetę szybko zam ie­
nił i' zwTÓcił się do spr iedaw czyni, 
ażeby w ydala mu prawdziwą, gdyż 
otrzym ana jest fałszyw a. W yw iązała  
się sprzeczka, bow iem  Rączka w yda­
la klientow i monetę praw dziw y. Do 
k łócących  się podszedł, obserw ujący 
te scene m ężczyzna i ośw iadczył, 
ażeby nie zamieniała mu m onety, 
gdyż jest ona fałszywa. M ężczy zn ’.

ów  widział, jak „k lien t" chodził po 
różn ych  sklepach i usiłował fałszyw ą 
iu -z lotów k e wym ienić. W ezw an o p o­
licjanta, który osobn ika , zamierzają­
ceg o  zbiec za trzymał.

W  komisariacie podał się on za ‘ Bo ■ 
leslawa Sobańskiego, lat 41, zegar- 
n !strz„, 'zam. przy ul. Złotej nr 21. 
Sobański w  kartotekach policyjnych  
notow any jest jako znany złodziej. 
W czasie rewizji ■znaleziono p iz y  nim 
175 zt. w  bilonie i banknotach. Pier 
niądze zakw estionow ano i przekaza­
no menniay celem  .sprawdzenia.

D ecyzją  sędziego śledczego Sobań? 
ski został osadzony w  areszcie.

brązować bczpoś, od niego przebiegu 
tragedii. Nie wiadoi&u mianowicie, 
kto potrzelii Jerzego Kozłowskiego, 
zabójcę ó. p. Jana Kłopotowskiego.

Karłowski strzelał Jo ś. p. Kłopo- 
tuwskiego z pozycji klęczącej i praw­
dopodobnie pierwszym strzałem tra­
fił śmiertelnie Kłopotowskiego. Ogó­
łem miało paść 5 strzałów, które od­
dali Karłowski i Baranowski Karłow­
ski został raniony w pozycji klęczą­
cej, a więc tezpośredmo po zastrze­
leniu Kłopotowskiego.

śledztwo prowadzi sędzia śledczy 
J. Itzędowski z Poznania, który w 
środę i czwartek przebywał >. Two 
rzymirkach, gdzie pizeproi adzii do­
kładne nadania.

W piątek wieczorem sędzi, Rzę- 
dowsld pojechał do Śremu, gdzje ba­
dał przjbyw_jących w więzieniu 
śledczym rządcę Tworzymirek Józefą 
Baranowskijgo i robotnika Szczepana 
Walczaka. OLąj oni pozostają pr j  za 
rzutejp ciężkiego pobicia hr. Fran­
ciszka żii towsKiegu.

Br. Żółtowski przebywa obecnie 
w szpitalu OO. Bonifiatów w M«ry- 
sinie pod Gostyniem. Stan jego jest 
poważny, jakkolwiek nie zagraża ży­
ciu, i kuracja potrwa jeszcze dłuższy 
czas.

— wskazanam
przy reumatyzmie, artretyzmie, 
cb o ro p a ch  k o b ie cy ch  i in. oj-az 
ch orob a ch  g ru czo łó w , skazach  w y ­
siękow ych i lim fatycznych  u dzieci.

Brr 1* informacji
w v Crb\s\e“

Przed tygodniem  prasą codzienną 
doniosła, że w szystkie kasy stacyjne 
i p laców ki sprzedaży biletów  kolejo­
w ych  sprzedaw ać będą d o  Szczaw ni­
cy , C zorsztyna i K rościenka kom bi­
nowane bilety kolejow o-autobusow e, 
gdyż m iejscow bści te nie posiadają 
połączeń kole jow ych . P. B. P. ,,Or 
bte" w  Poznaniu dotychczas nk  ufć* 
wie o te j inow acji.

Każdy PflH -== mile spędzi chwile
gdy coś kupi z konfekij! męskiej $ 4 W. Ter ozon n*skiV 7S t e f a n  F IB IC H

Z ostatnie! chwili

MobilOsacia w Czrchosłnwacii
Barykady, karabiny maszynowe i artyleria

n &  g r a n i c ' ,  n i e m i e c k i e j
BERLIN, 16. 7. Donoszą, z W ał- 

ienburga na Śląsku Niemieckim, 
że na całym  terytorium  pogranicz­
nym  od Opaw y aż do Trutnova, 
można zaobserw ow ać now e czes­
kie zarządzenia moDilizacyjne.

D rogi są obsadzone przez w o j­
sko, na granicy ustawione bary­
kady, a przez lunetę jasno widać 
gniazda karabinów  m aszynowych 
i stanowiska artylerii. W  Brau­
now ie stacjonow ano now y pułk,

M iejscow a ludność niem iecka jest 
tymi zarządzeniami ogrom nie za­
niepokojona, zwłaszcza, że znowu

zamknięto dla kom unikacji liczne 
drogi i przystąpiono do rekw izy­
c ji koni i zaprzęgów.

Wojska sowieckie w Mandżurii
nie bądą wycofane

M OSK W A. 16 7. Jak wiadom o, 
w dniu bm. oddział w ojsk sowiec

Z wystawy szpitalnictwa
W  W ystaw ie bierze udział w o jsk o , 

szereg najpow ażniejszych  szpitali, 
sa n a torió ,,, instytucji społecznych. 
Instytut R adow y, Polski Czerwony 
Krzyż, P og otow ie  Ratunkowe i t. d.

B ogaty u_r:i( ł farm aceutyki i w y p o ­
sażen i- szpitalnego, chirurgia i dek- 
trom edycyna stw erzą ca łość im ponu­
jącą.

Komitet Pierwszej Polskiej W y ­
staw y Szpitalnictwa przystąpił do 
defin ityw nego rozdzielania stoisk dl? 
poszczególn ych  W y staw ców .

N apływ  W y staw ców  z categc k .a- 
ju jest tak Wielki, że w iększość łzia- 
łów  jest już ca łkow icie zapełniona 
i dalsze zgłoszenia nie będą mogły 
być  uwzględniane. P ozosta ły  jeszcze  
nieliczne m iejsca w  Dziale O gólnym .

WieSKte mani?2Stacle S .N
w dniu 15 sierpnia

Stronnictwo N arodow e rozpo­
częło w pow iatach wielkopolskich 
przygtowania d o  m anifestacji, 
która się odbędzie w dniu 15 sier­
pnia b. r . w Poznaniu.

Na o a D y w a ją c y c h  się z ja z d a c h  
oraz o d p r a w a c h  są w y d a w a n e  od ­
pow iednie instrukcje.

Rów nież w  innych okolicach 
kraju przygotow yw ane są w ielkie 
m anifestacje Stroni.itwa N arodo­

w e g o  w  d n iu  15 s ie rp n ia . W  W a r ­
sz a w ie , p o d o b n ie  ja it  w  r o k u  
u b ie g ły m , p r o je k to w a n e  je s t  z o r ­
g a n iz o w a n ie  u r o c z y s t o ś c i  p r z e z  
O k rę g  w a r s z a w s k i S. N łą czn ie  
z o r g a n iz a c ją  storeozną .

J a k  w ia d o m o , o k r ę g  w a r s z a w ­
sk i, w  k tó r e g o  s k ła d  w c h o d ź 5 m  i. 
p o w . W y s o k o  -  M a z o w ie c k i , je s t  
je d n y m  z n a j le p ie j  p o s t a w io n y c h  
o r g a n iz a c y jn ie  o k r ę g ó w  S N.

kich  w targnął aa terytorium  
M andżm ii w  reiom e Funkhuiig i 
zajął m iejscow ość Szans* n.

Charge d ‘affaires Japonii o go­
dzinie 23-ej złożył ostry protest 
w  ludow ym  kom isariacie spraw 
zagranicznych na ręce Stom onia- 
kow a, dom gaając się w y co ­
fań » o d d ’;ału sow ieckiego z zac­
iętej m iejscow ości. Stom oniakow  
ośw iadczył, iż m iejscow ość ta na­
leży do Zw iązku Sowieckiego.

K onferencja pom iędzy Niszim 
a Stom om akow em  przeciągnęła 
się do godz. 3 -e j w  nocy i nie dała 
żadnych rezultatów. W ów czas N i- 
szi ośw iaaczył, że odpow iedzial­
ność za ten incydent apadr na 
Związek Sowiecki.

2f0 pożarów
N wy Jork, 16. 7. Wskutek silnych 

upałów, panujących na północno-za­
chodnich wbrzbżach Pacyfiku, wy­
buchło około ZOO wielkich pożarów 
bśnych, 1 łóre zwłaszcza w stanach 

Waszyngto- , Północna Kalifornia 
spowodowały wielkie szkody.

k r  P l i Y
bezwzględnie 
tthzczg uwrtoy.

V !

A' S C

.« >cu skutecznie wszelkie owady, zawiera 
bowism tak silne składniki owadobójcze, jakich nie 
posiadają inne irodki tego rodzaju. Oto jost przy­
czyna, dlaczego należy zawsze żądać F L I T U i uni­
kać neśladownictw. Rozpylony F L 11 nie plami i jest 
nieszkodliwy dla ludzi i zwierząt. Żąddjcie F L I T U 

I w otygina.nych żółtych bleszenkach z czarną opaską 
żołnierzyki Bm.

rLJTsS FIGDY NIESZAWODZI

Lot d o o k o ła  ś w ia t a
samolotem kornuolkoĉ jnym

BAGDAD, 16. 7. Samolotem 
Lufthansy przybył tu p ilot n ie­
miecki .Bertram, który dokonuje 
lotu dookoła świata na sam olo­

tach regularnych linii komunika­
cyjnych . Dziś rano samolotem 
A ir  France Bertram odleciał ao 
C aiachi.

K o l o n i e  T .  K . S . W .
zorganizowana nao morzem

W  ciągu bic-żącycł w akacji 
czyiitio są dwie duże kolonie nau 
czycieli szkół średnich, zorgani­
zowane nad morzem prze- T . N. 
S. W. Pierwsza z nicli m ieści się 
* pięknym Z; ir.ku TNSW —  w 
O rłow ie marskim. „Zam ek" poło 
tony w pięknym parku, z; opa­
trzony we wszelkie wygody, leży 
n ieco na ubacru o j  g łów nego 
traktu w . redku m iędzy Gdynią 
a Sopotam i. Jest on idealnym 
miejscem wypoczynku, to też w y­
pełniony jef*t nauczycielstw em  
szkói średnich i wyższych. K olo­
nia pozosta je pod zarz? dcm w ice

P1K
rezt-.a Zarządu Głównego, p- 
L iattiowskiego 

K olonię w O strowie lad Bałty­
kiem zorganizow ało Koło W ar­
szawskie TNSW, pow ierzając je j 
kierow nictw o p. W andzie W: win 
si iej. K olonia orarta  ściś le  na *a 
sadacn sam ow ystarczalności, li­
czy obecnie około 170 uczestni­
ków. Pobyt na kolonii z mieszka­
niem w chatach rybackich i z ca 
łym utir^ym 1 - em. kosztuje dia 
człon „ów  NSW  3 z ło tt  dzien­
nie- Min. Komu akacji przyznało 
e lg ; kolejow e aia uczestnikaw ko 
lonri.

Cudow ne uzdro^wienle
j ar* przed Małki Boskiej

' , j.1 ■ r >
M<ke . I& lW M e P.^eszfo w rofc„ 

k»ad * i :. St; n dziecka byl bezna­
dziejny i leuarzt odmówili dalszego

BIAŁYSTOK, 16, 7. We wsi Maje- 
wo, powiaru sokólskiego w miejsco­
wym kościele znajduje się cudowny 
oora_ Matki Boskiej. Ostatnio cala 
okolica jest wstrząśnięta wiadomoś­
cią o ludzie, Który miat miejsce w 
związku z łym cudownym obrazem.

t)o Koscii ta pr-yszedł wieśniak A- 
leksanuer Samojłowicz z żoną, celem 
pomodlenie się o zdrowie swego bez­
nadziejni* chorego syna. 3-lei i chło 
piec zachorował był na zapalenie

i
leczen;a. Pi wysłuchaniu Mszy św. 
i przyjęciu Komunii, rodzice powró­
cili do domu, gdzie stwierdzili, że 
chłopiec czuje się dużo iepiej. Po pa­
ru d lia li byl zupełnie zdrów. Leka­
rz?. nie nogą znaleźć wyjaśnienia tej 
niezwykłej zmiany w zdrowiu kona­
jącego chłopca.

H U R TSUTO CENTMLA
Ml Pieczyński i W. P ot uwrki, sp. o. o.
Mokotowska 52, tel. 8.70-26, 8.70 35

N A J T A Ń S Z E  Ź B Ó O Ł O  D O S T A W Y  D L A

AUTfiMOBILiSTÓilf 
i MOTOCYKLISTÓWd e t a l

Pugoń za gijctnyi n szoferem
Policjant kooniąty w brzuch

v czwartek wiev.zore.ii policjant 
XXIV komisariatu P. P„ ■•'i.tioluiąc 
t licę Radzymińska, zauważył, jadacą 
środkiem jezdni taksówkę, która zata-

Uroczystości 
wojskowe

p rze z  R adło
W niedzielę, -in. 17 lipc? w Zam o­

ściu odbędzie się szereg* uroczystości, 
zw iązanych z przekazaniem  armii ka 
lab inów  m aszynow ych, oraz sam olotu 
i nadaniem  obyw atelstw a honoro\vego 
m iasta Zam ościa m arsz, śm ig łem u  -  
R ydzow i.

W  zw iązku z tym  Polskie R adio na­
d a je  trzy transm isje z Zam ościa ; o 
god z. 9. 15 IransmitoM gna zostania 
l-Łza św ., w  czasie której ks. dr. 

Łdm und N owak w yg łosi kazanie. Po 
nabożeństw ie nastąpi u roczystość po­
świecenia i w ręczenia sztandarów puł­
kom  artylerii, oraz przekazanie przez 
murtosć m iejscow ą dla  arror. 7 cięż- 
i«ch  karabinów  m aszynow ych  i jed­
nego sam olotu. R eportaż o  Zam ościu 
defii: Ja w ojskow a i defilada ludności 
W iejsHei takończy pierw  rzą część 
trar imisii. J, godz. 13.10 transm isja 
z sali K a ły  M iejskiej w  Zam ościu , u - 
roczystości nadania obyw atelstw a h o­
norow ego m iasta Zam ościa m arsz. E. 
śm igłem u -  R ydzow i. O god z. 22.00 
transm itow any zostan ir uroczysty  o- 
blad żołnierski.

czala duże tuki. W pewnej chwili 
omal nie doszło do katastrofy, lecz 
tylko dzięki przytomności kierowcy 
.nnego samochodu, uniknięto wypad­
ku. Gdy policjant usiłował taksówkę 
zatrzymać, szofer zwiększył Szybkość 
i począł uciekać. Policjant wsiadłszy 
W drugi samochód rozpoczął pościg 
i VF,toczywszv na Stopień uciekającej 
taksówki zdołał ją zatrzymać. Przy 
kierownicy siedział Aleksander Cie- 
mieniecki, zam. pjzy ul. Żórawlej 17, 
który bvł w stanie mocno podchmie­
lonym.

Ciemienie-kłego policjant zamieć 
rzał przewieźć lo  komisariatu, lecz 
ten stawit oper 1 urządził awanturę. 
Na pomoc pośnieszyło j -tcze 2-ch 
innych policjantów. Ciemicniecki 
szarpiąc się ! upnął jednego z poli­
cjantów tak silnie w brzuch, te tea 
na kilka minut stracił przytomność.

Awanturniczego szofera obezwład­
nione i przewieziono do komisariatu, 
gdzie został osadzony w areszcie.

& ? . 6 4 9
a p arató w  telefonicznych 

w  W a rsza w ie
Ml czerwcu rb. założono w  W ar­

szawie aparaty telefoniczne 517 no- 
” *ym abonentom, dzięki czemu na 
1 lipca rb. stolica liczyła ogółem 
68,566 abonentów, dysppnuj ących 
85,649 aparatami.


